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W  P o n i e d z i a ł e k  D n i a  i i . K w i e t n i a  179 6 .

Z Londynu d. 18. -Marca.

Dnia  16 p r z y b y ł  fu podpułkownik  
Ha rcourt z depeszami od jenerał  maiora 
Irving z zachodnich Indyy  z w y sp y  S. W i n ­
centego do lorda Grenville.  Rzad nieoz 
naymi l  ieszcze co te depesze o^ iewaia ;  
ale pr zy by łe  rażeni zniemi gazety  z w y s p y  
S.  Wincentego , donoszą o zas z łey  tam 
między  naszym woyskiem i Francuzami  
na szkodę nasza potyczce.  O to iest treść 
ca łego  rapportu':

Z Kingstonu d. 9. Stycznia.

”  W c z o r a y  nastąpi ła w luteys^ym 
mieście n a y w i ęk s za  t r w o g a ;  odebrt l i śmy 
a lb owi em  prze? umyślnego w i a d o m o ś ć ,  iż 
tego dnia a t ta ko w ał  nieprzyiaciel  nasz 
o bóz  pod Colonaire , w o y s k a  nasze po 
długim odporze zosta ły  pr zym uszona  do 
cofnienia s ię ,  i zostawienia na placu ca łey 
arty leryi  , ammnnicyi  , b a g a ż ó w ,  iednym 
s ło w em  wszystk iego.  Przed 10 dniami 
przeszło d wó ch  naszych żołnierzy do nie­
przy jac iela ,  ci odkryl i  mu słabość naszego 
oboz u  i iego wielką  roz ległość.  K o r z y s t a ­
jąc uieprkyiaciel  z Ley wia domośc i  , po d ­
szedł  nasze s z y ld w a c h y  i napadł  z tak- 
w ie lk a  nat arc zyw ośc ią  na baterye , iż na­
sze w o y s k a  iedne za  drugieini musia ły  o- 
p u s z c z a ć ; w  oboz ie  z n a y d o w a ł o  się 12 meta* 
l o w y c h  a r m a t ,  które w p a d ły  w ręce nie­
przy jaciela.  N a w e t  i w  retyradzie bardzo 
w iele ucierpiały Angielskie w oyska ; ait*

przy iac ie l  o p a n o w a ł  o pro cz  te g a  wi e l e  
nneysc.  Strata b y ł a  wie lka zn asz ey  stro­
ny:  2 o ff i cycrow poległo na m i e y s c u , a  16 
ran ionych;  pomiędzy  ostam emi zn ayduie  
się jenerał  br yga dy  S t r u t h ; odebrał  t r z y  
p o str za ł y ;  po p i er w s zy m ,  któr y  mu k i k a  
z ę b ó w  w y b i ł ,  i dru gim ,  który go w  pra­
w y  bog ugodzi ł  niepoprzestał  kummende- 
r o w a ć  , aż za  t rze c im ,  który go w  nogę 
traf i ł ,  dopiero z sił  o p a d ł ;  nogę mu zaraz  
urżnięto.  Reszta  o f f ieyerow tui  się lepiejr 
maia Pod ług  pc-wicsci jednego Francuz  
kiego off ieyera , n ieby ło  więc cy  F ra n cu ­
z ó w  do attaku iak 300,  ale i oni  znacznie 
stracili.  „

Dnia i5 i 19 dos taw sz y  jenerał  maior  
Stuart 300 ludzi  w posi łku a t t a k o w a ł  nie- 
przy j ac i e l a ,  ale medokazaw szy  nic , m u ­
siał  się dc sw ego  mieysca wróc ić.  P o d ­
pułk ow nik  Harcourt  w y i e c h a ł  d. 21 s t y c z ­
nia z w y s p y  S. Wincentego  ; ale m am j  i u i  
poźnieysze Wiadomości ztamtad.  S t o s o w ­
nie do tych w ia d o m o ś c i ,  tak 'dobrze atta- 
ko , va ł  pułkownik  Hunter d. 20 i 21 F r a n ­
cuzó w j ko lo r o w y ch  l u d z i ,  iż ich do zu- 
pełney ucieczk p r zy m us i ł ,  ubiwszy  Im lub 
z a b r a w s z y  300 ludzi .  M i a ł o  także wOys-  
ko  Ang.elskie o d o z  K a r i b ó w  o to c z y ć  i  
wszystk ich w nim zb roy uye h  ludzi w' bić. 
W  Grenadzie poczynil i  zbroyni  od Fran  
cu zó w  murzyni  wiele sz ko dy  i k r w :  roz le­
w u ;  ale iedna część została n iedawno od­
parta.  W )  ład ow any ch  około  100 Fradcu-  
z ó w  do M a rty n ik i, zos ta ło  odciętych i po-



w i ęK S w y  części  wy bi t yc h .  Różni  mieszkań­
c y  wyspjr  * k tórzy  wchodzi l i  z niemi 
w p o r oz u m ie hi e , zostali  natychmiast  śinier 
c ą  ukarani.  Do  w y s p y  S. Wincentego i 
innych  zagrożon ych  w y s p ,  p r z y b y ł o  iesz- 
cz e  4000 lud z i ,  którzy  do flotty admira ła  
Christian należeli.  P r z y b y ł o  także i z G i ­
braltaru 2000 ludzi  do zachodnich I n d y y ;  
y ięc garnizony  na wyspie  S. Wincentego , 
Ri ts  & c .  zosta ły  tak znacznie p o w i ę k s z o ­
n e ,  iż są od dalszych  at t akow ni eprzy ja­
ciela  zupełnie bezpieczne.  D o  Barbados  
p r z y p r o w a d z o n o  2800 m u tz y n o w  do ro­
bienia  s z a ń c ó w ;  nasi kummendanci  t.po- 
d z i e w a i ą  się , tak ty lko  w ie ce y  posi łków 
n a d e y d z i e , iż w  ca ły ch  zachodnich  Indy- 
a c h  p o y d ą  zaczepnie.

W c z o r a y  d 17 p o p ł ” nął  także adm i­
r a ł  Christian z woiennemi okrętami: T n a n  
derer ,  Jnvincible,  la Prompte , A lbicore  i 
i  rożnerru t ransportowemi  okrętami  z Port- 

m u t  do zachodnich In dyy .  Fregata  Fae-  
t o n  pr zy  pro wadzi ła  także do tego portu , 
za br a ny  Fra n cu zo m  woienf iy  o kr ę t ,  la 
Bonne ci toyenne o 24 armatach , k tóry  lr/ł 
z  żo ł n i e r z a m i , z mundurami ,  a fsygnatam 
d o  w y s p y  F ran cu zki ey  przeznaczonym.  
Z a b r a ł y  Oprócz tego nasze woienne okręty ,  
Francuz  kiego kapra  Sans peur o 8 a r m a ­
tach i 45 ludziach 1 kutter Aspic o 10 armatach 
i  57 lu< ziach.

Urząd  admira ła  flotty i j enerała ma- 
t y h a r s t w a ,  dostał  hrabia Ho w e ,  po z m a r ­
ł y m  admirale Forbes , ryce rzu  d. 1. 
Czerwca .

Ad m ir a ł  Duncan - ł ą c z y ł  się z eskadrą 
a dm ir a ła  Pringle ,  i o b y d w a  krążą  iuż nie­
d a le ko  T e a l u .  Wi e lk i  woieuny  okręt  
R o v a l  Sovereigen o 110 armatach,  który 
p r o w a d z i ł  pod wice admira łem Curnvahs 
Zach o do io in dy y sk ą  f lct tę ,  po w r o c i ł  bardzo 
u sz k o d zo n y  do Portsmut nazad.  Pod  czas 
Cienmey nocy  u d e r z y ł . u a  niego t ranspor­
to w y  bkret  B e l i z a r yu sz ,  k tór y  m U ł  300 
l udz i  na s o b i e ; t rans portowy okręt  zaraz 
statonął i 130 ty lko  ludzi c a  nim w yr ato  
•w ano  a  ten został,  bardzo uszkodzonym.  
W i c e  admira ł  Cornwal is  p łyn ie  tcj-az aa  
f regac ie  zcstrea do  Indyy.

S t y ch a ć  iż  d w ó r  Hiszpański  dał  się

nakłonić reDrezenlacjrom lorda Butte na­
szego p o s ł a ,  i ka za ł  rozbroić 20' l inio­
w y c h  okrętów w K u ! y x .  T a k ż e  miał  w y ­
dać r o z k a z ,  że by  Francuzki  kaper któr y  
zw ie lą  pryzami  AngLlsk iemi  do Alicante 
p r z y b y ł ,  do Tolonu sobie zniemi po­
płynął .

f ł z i s iay  d. iS pr zypada  trzeci  termin
1,800.000 f. szt. ppjy-cnk'!. _. Podług przed­
ostatnie v gazety iuzie hrabin Liston iako 
n a d zw yc i w vn v  poseł i pełuoti fl cny mini ­
ster do ziediwczonych  Amerykańskich  sta­
nów  , a P. E d w a rd  T h o r n l o n ,  iako sekre­
tarz legacyi .

D o  popierania w o y n y  na brzegach 
F ran cu zki ch ,  czynią się z unszey strony ie- 
szcze n ly większe przygotowania .  E s ka ­
dra P. Pe le w ma bydź  przeznaczoną,  do 
w y lą d o w a ni a  wiciu a m n u n i cy i  wo- 
ienney i 40,000 sztuk ręczney broni na brze 
gi Fran cu zkie ,  dla uzbia iama tainieyszych 
roya li s tów.  —1 Niema! ka żd y  u ż y w a  iuż tu 
mieszanego chleba z ps zen icy ,  ż y t a ,  jęcz­
mienia ,  zunniaków 1 r y ż u ,  ponieważ  psze­
nicy bardzo m a ł o ,  i m ew yst arc zy  do 
żniwa.

Pod G w ade lup ą  zabra ła  nasza Frega­
ta Scheernes 4 trans*portowe okręty  F r a n ­
cuzkie z w o y s k i e m  _  S ł y c h a ć ,  iż z B re s t  
i Orientu w y sz ł o  kilka l in iowych okrętów 
i f reg at ,  z t ransportowemi  osretami  do z a ­
chodnich J t i d y y . _  W  Brest znayduie się 
teraz 200 zabranych. Angielskich o k r ę ­
tów.

Od eskadry P. W a r r e n ,  która  około  
Brestu k r ą ż y ,  przyprowadzono' ,  do Fal-  
mut k i lka*zabranycn Francuzom okrętów,  
pomiędzy  któremi znayduią  się i d w a  
S z w e d z k i e ,  które b y ł y  z ma‘terya łami  do 
budow nic tw a  okrętów do Bresi  przeznaczo 
ne;  z tym wszystk.m k o n w o y  z ó o  o k r ę t e w  
z Bordeau*  & c .  k tóie  na y w i e c e y  wina 
mi b y ł y  r a ł a d o w a n e  p r z y b y ł  tam sz cz ę­
śliwie.

Pod ług  naszych g a z e t ,  p r z y b y ł  tu 
bardzo  znaczny w y s ł a n i e c ,  którego ia- 
kimś Xciem mianuią z W i e d n i a ,  i miał  
iuż kilka; honfeiency i  zu asz ym  gabine­
tem.

Rozbici im igranci pod K a le , znaydu-



tą się mszczę dotąt w więzieniu..^ Z  Cork 
idzie ieszcze drugi t ransportowy okręt z 
woyskiem do zachodnich I n d y y . _  W e r ­
bunek m ay t k ó w  trwa  jeszcze wciąż .  Nasi 
kupcy  na w e rb o wa l i  za wielkie nadgrody 
wiei t Duńskich ,  Sz w e d zk i ch ,  i Por tug al ­
skich m ay tk ów  na swoie okręty.

Przec iwko  vvielkiemu w y w o z o w i  z ł o ­
ta maia bydź  p r z c d s i e w ziele ś r z od ki ._  
Nasza ‘lotta z Jamayki  leraz L-sl 42 o- 
kretów mocną w d ro d ze ,  i od iedney f r e ­
gaty  eskortowaną.  —. Okręt  E d w a r d  który' 
byt  z Dublina do Londynu przeznaczony , 
nu i a c  na sobie 30,000 f. szt. warto śc i ,  z o ­
stał "d. 14. od. kapra Francuzkiego  z a b r a ­
ny m 1 do Brest z a p r o w a d z o n y .

Bil l  zniesienia handlu n i ew oln ik ów ,  
doznał  ostatniego wtorku przeciwnego lo­
su;  d c c y z y a  lego zostałą 74 kreskami 
przec iwko  70 dc 4 miesięcy zawieszoua.  P. 
.Dundas , jenerał Smith i inni powtórzy l i  
sw ci e  uwagi  o wyu ik a ią cey  teraz szkodzie 
z zniesienia handlu n .ewolników.  Na  coż 
się z d a ,  rzekł  między innym jenerał  Smith, 
wy s łanie  do zachodnich Indyy  20,000 ludzi  
do zdo byc ia  tamteyszych w y s p ,  Dżei.  nie- 
bę Izie wi ec ey  niewolników do obrobienia 
ich? P .Pi t t  dek lar ow ał  się tak iak i przeszłą 
raza za zupełnym zniesieniem , ale w i ę k ­
szość 4 kresek zrobi ła  milLony ludzi  da- 
ley nieszczęśl iwych.

Z  P a ry ża  dnia  17 M arca.
Cz yn ią  tu wiele z a k ł a d ó w ,  iz pomię- 

d zy  3 miesiącami przydz ie  do jeneralnego 
pokoiu.  N a w e t  i przeszły  minister woien- 
by  Reurnonyiile z a ł o z y ł  się o znaczną
sutnme.

Z a p r z y c z y n ę  dla czego się jenerał  Pi- 
chegru do mieysca swego  urodzenia do 
•Arbois w  F ran ch eco in te  u da ł ,  podała 
1niędzą innemi tuteysze pisma,  >'z chce tę 
trochę dóbr co tam m a .  dla zaspokojenia 
>ivych ii ng-ów które pod czas kampanii  nie 
dla siebie,  M  na zapomożeoie  swego 

sztabu  zaciągnął  sprzedać.  Pichegru sam 
żyie bardzo prósto , bez wsłf i łkicgo prze­

p y c h u ,  i pr zy  w o d z ą  go iako przy kł ad  rzad­
kiego m ęż a ,  który mejrfiał i iaymnieyszego  
względu  na s ivoy  własny  interes. Z r e s z ­
tą z a pe w ni a ła ,  iż on za w s ze  ieszcze iest 
tego z d a n i a , rak iak dawniey u t r z y m y ­
w a ł ,  iż przeyście za Ren Fran cu zów  iest 
d l i  nich szkodl iwe.  ^ W y s c ł a  iuż rezo lucya  
dyrektoryatu  iż przymuszona p o życ zk a  
bed/ie ieszcze pow.ększona  dla tych  któ­
rzy moga więcej '  dać.

Przedwczorem został  tu zno wu H isz ­
pan Murchena a re s z t o w a n y m ,  [który iak 
wiadomo b y ł  na w yp row ad ze ni e  z kraiu 
skazany  , ale z o ł n i e r z o w i , który  m :ał  nad 
nim dozor b v ł  6111 S n ą ł . 1 teraz Si? tu p o ­
k a z a ł ;  szpieg po l ic y y ny  w y m a c a ł  go. 
W c z o r a y  znaleziono także jenerała Mi an 
de który został  natychmiast  z M ar ch er ą  
za granicę w y p r o w a d z o n y m .

Szuanie wzięli  miasto Mayenne.  Jene­
rał  Hoche ka za ł  zaraz  na mieyscu b r y g a ­
d y  szefa Camars i batalionu szefa L o z i r y  
aresztować  i w o y sk o w em u  sadowi o d d a ć ,  
ponieważ przydopuszczeniu "wzięcia tego 
miasta sz u an oin , pokazuie się ieżeli  rrie 
z d r a d a ,  10 pewnie ich niedbałość.

Jenerał  adiutant H e n r y ,  k tóry  dotąd 
tak szczęśl iwie przec iwno szuanom pr ow a  
dŁił w o y n ę  , popadł  nieszczęł liwemu lo ­
sowi .  D. 5 .  t. m. udał  się w 60 woluntaryu-  
szów i 20 huzarów z L y o n u  Anger sk ieg o ,  
miasteczka przy Angers , do Se gre ;  w i e g o  
świcie z n a y d o w a ł o  się wiele uciekłych z  
segre m i e s z k a ń c ó w , którzy  chcieli nazad  
powroc ie .  N a pa dłs zy  w  drodze na 1200 
s z u m ó w ,  którzy  się z o b y d w ó c h  stron, 
drogi  roztawi l i ,  bronił  sie bardzo mężnie;  
ale naRoniec zosta ł  pr zymuszony  ustąpić 
przemagaiacey  sile i cofnął  się do Audsgue, 
tam trafiła* go kula Kre\v zaczęła z iegc* 
rany bueh.ic ; chciano go ieonak na koniu 
u p r o w a d z i ć ,  ale on m e d a l ,  ty lko  wciął: 
kcąt.imenderował sw oich k o l l e g ó w , i stał  się 
teżxzn.emi razem ofiarą wściekłości  szuanów,  
kt ó i z y  repubukauów na k a w a ł k i  rozsieka­
li. _ A co większa  ci ba rbarzyń cy  uieprze- 
puścili i 7 c iężarnym kobietom,  które 
chcąc  powroc ie do Segre sz ły  razem z * f m 
publ ikauami  i te rozsiekał  . . P r z y b y ł e  posi ł­
k i  z  Segre j c ne ia ło w i  H e n r y , pr zybieg ły
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iuż  za  n i er y ch ło ,  szuanie iuż by l i  ucie­
kli.

Ostatnie l isty d. io donoszą  z Angers: 
”  Jenerał  M on ce y  pisze z Monta igu , iż j e­
nerał  adiutant T r a v a u x  od ostatniey roz­
p r a w y ,  którą miał  z Cha re t te m , nie mógł  
so  więc ey  zdyb ać .  W y s ł a n e  gęste repu­
blikańskie oddzia ły  w  te okol ice,  gdzie 
się przed tym z w y k ł  u k r y w a ć ,  przymusi­
ły  go uciekać w 6 albo 7 ludzi do lafsu 
Machecoult ,  gdzie się stara ukryć.  T r a v a u x  
mia ł  iść d .6 .  za nim. Charette boiacs ię  ż e ­
b y  od wieśniaków niebyt  w y d a n e m ,  nie- 
sypia  nawet we w s i a c h , każe  tylko p o ­
ściel  i materace ztamtąd zabierać i w leisie 
sypia.  Szefy  roya l i s tcw Dejarry , Brunet
1 Us iane ,  widząc swoie  złe położenie w o ­
leli się poddać rządo wi  republikańskiemu; 
ż e b y  pod okiem władz  konstytucyy  nych 
by li ,  zostali  do Fontaney  le Comte zapro- 
wa dzemi .  Jenerał  Hocbe tiiedaie uaymniey-  
szego odpoczenku szuanom.

Z R o c h f o r t  w y s z ł y  d. 4 t. y fregaty i
2 korwetty  do w y s p y  Francuzkiey  w w s c h o ­
dnich Indyach.

Zlemyślni  staraia się zaw sz e  przy- a r ­
mii Reńskiey'  w  Daszych żołnierzach d u ­
cha republikańskiego ostudzić ; niedawno 
nama wian o  ich żeby  się dopominali  18. 
su w g o t o w y c h  pieniądzach,  i żeby' o- 
św iadczy l i  iż za Ren mepoydą.  t u t o r o w i e  
t a k o w e y  z m o w y  nieuyda  zapew ne kary.

Jenerał  Rey  niegdyś mnich , który te­
raz  b y ł  komtnendantem w R en ne s , i rewo- 
lu c yy n e  ustawy  z nay większą punktualno­
ścią w y k o n y w a ł ,  został  teraz koinmendan- 
tem naszych  Zachodnioindyyskich  w y s p , 
gdz ie  się natychmiast  uda.

A b y  się od rekwizy i  w y ł a m a ć ,  po u­
cinało sobie 12 młodzieży  pierwsze palce 
u p r a w y c b  rąk. Jeden z nich nieuciął so. 
bie d o b r z e , ty lko  się sk a l ic zy ł ;  p r z y c h o ­
dzi  do żony  sw oi ey ,  pokazuje iey z troskli­
wośc ią  swoię ranę ,  iż go ta od rek wizycy i  
nieuwolni- Żona zaś zeby  go zaspokoić,  
p o r w a ł a  z ukontentowaniem prędko nuż i 
urznała mu do cała palec. T ę  anekdotkę 
donios ł3 sama adnr.inistracya departamen­
tu Jura ,  dyr ektoryatowi .

D o  tuteyszey  policyi  w y sz ed ł  rozkaz  
zabroaieuia  dalszey przedąży  d wó ch  bun­

towniczych pism. Jednego pod t y t u łe m :  
D o  wszystkich o b y w a t e l i ,  a drugiegodzien- 
n i k a , który  pod tytułem; Oświecicie!  lu­
du , czyl i  obrońca 24 mi ll ionów uciśnio­
nych w y ch o dz i ł .  Op róc z  wielu satyr  na 
teraźnieyszy r zą d ,  mieści w sobie w ielka 
t/oehwałe Robespierra którego n a z y w a  

/mścicielem, obrońcą  i przy jacielem ludz- 
/kości.

Ostatniego piątku da ł  minister rzeczy-  
pospol itey  Genewśkiey  P. Re y ba z  d y p l o ­
ma ty czn y  obiad. W tym momencie , kie­
dy zaczęto zdrowie  rzeczy pnspolitey 

-spełniać,  zabrzmia ły  t rą by ,  jbębny &c .  
Iiimn M ar sy Ir zy kó w  i inne patryotyczne  
piosneczki ,  które iuż bez ustanku,  pod 
czas reszty obiadu t rw ał y .

W c z o r a y  ka za ł  c iyrekloryat  przy bić  
o dez wę  względem mandatów , gdzie p r z y ­
wodzi  , iż potrzeba ich jako d o b r o c z y n n a  
rosę u w a ża ć  , która na ziemi wolności  
przyniesie dobre owoc e  i uskuteczni dobro 
Francy  i. Przez mandaty  znayduie się 
rzeczpospol ita znowu w tym położeniu , 
iak b y ł a  na początku r e w o lu c y i ;  przez nie 
nabędzie znowu naród tych samych żrzó- 
tłeł , iakie na ó w  czas iposiadał  ; niepo- 
tr/eba tylko zaufania dla nich. M an da ty  
matą wiele p o ży t kó w  , k tórych  a fsygnaty  
niemiały ; moga bydź  zaraz na dobra z a ­
mienione &c .

D y r e k t o r y a t ,  nak aza ł  kommifsarzom 
adminis tracyynym zdać sobie rapport  , o 
publicznych urz ędnikach, żeby  mógł  w i ­
dzieć czy  się w w y b o r ze  ich uiepomyl ił  , i 
czy niepotrzeba teb odmienić.

Dnia 8 *• pisał j enerał  adiutant Tra-  
v a u x  do jenerała Hoche:  ”  Po  ostatniey 
porażce Cha ret ta ,  ścigałem go w c i ą ż ;  na­
padłem na 15 do 20 rabus iów , z tych z o ­
stało 4 na p lacu ,  reszta uciekła Na drugi 
dz i eń ,  z łapal i śmy ich jeszcze d w ó c h ;  od  
tych dowiedz ia łem s ię ,  iż między  ucieka- 
iacemi b y ł  i Charette ,  j że  z dwiema lud ź­
m i ,  uciekł  z pomiędzy  k r z a k ó w ,  gdzie się 
b y ł  schronił  Jego k r y i ó w k a  by ła  d wo m  
republikańskim patrolom w sk aza na  ; lecz 
uciekł  na n o w o ,  i rozumieiąc iż go pleban 
w  Rabubel iar  w y d a ł ,  zabi ł  go sam sw o i ą  
r ę k ą i  iego s łużącą  i w yr ob ni ka .  „

{Reszta w dodatku.)



D O D A T E K  D O  N?:  ng.

G A Z E T Y  K R A K O W S K I E Y

W  P o n i e d z i a ł e k  D n i a  i i .  K w i e t n i a  1796.

R eszta  z P a ry ża  d 17 M arca.

PoDieważ  dotąd wielu j en er a łó w  p o ­
sunęło zadaleko swoię ostrosć w  okol icach 
W a n d y ,  \cydał  do nich dyr ektoryat  o de z­
w ę ,  w którey  ich zachęca , żeby  w s z y s t ­
kich nieprzyiacioł  swem męztwem p o k o n y ­
wali ,  ale żeby  przeciw ko mieszkańcom tych  
m i e y s c ,  tylko  miłość i przy iaźń o k a z y w a ­
li i  własność każdego  szanowali .

W  Marsy l i i  i po łud niowey  Fr a n cy i  
z a k w i t a  znowu z zw iąz ku  z Hiszpanią i 
W łos kie mi  państwami  handel.  W  M a r s y ­
lii zniknęło zupełnie l ichwiars two , w s z y s ­
tko się płaci  got owemi  p i eniądzmi , l u b a f -  
sygnatami  podług biegu.

W i a d o m o ść  o zabiciu niegdyś m ar­
grabiego  P u y s a y  potwierdzi ła  się , listem

Łenerała b r y ga d y  Val le t au x  do szefa szta- 
u armii zachodniey d . 7 t .  ” Spiesze się jene­

ra l e ,  z doniesieniem dobrey  nowiny .  P u y ­
sa y  zosta ł  w c z o r a y  w  gromadzie Medraec 
od kolumny pod kommendą kapi tana B a l  
rostrzylaDym.  O debra ł  pod Br equigny  , 
niedaleko Rennes , gdz ieśmy trzech sze­
f ó w  szuańskich z łapali  , (k tor Zy  potym 
by l i  ros trze lani ) 3 r a n y ,  które ieszcze nie­
b y ł y  zupełnie zagoione.  Jeg° adiutant i 
15 ż o ł n i e r z y , k tórzy  przy  nim by li  zostali  
razem z mm rostrzelanemi.  „

Szuanie a ttakowal i  republ ikanów pod 
Chalonne  o 6 mil  od An ge rs ,  i przymusi li  
ich do  cofnienia się ; wszystk ich  ieńcow,  
kt ór y ch  dostali  rostrzylal i  natychmiast ,  i 
miasteczko Challonne zostało od nich zra ­

bo wa ne .  O św i a d c zy l i  p r z y t y m  i i  im Je­
szcze 30,000 ofiar potrzeba  dla zemszcze­
nia śmierci Stofleta.

T a k ż e  Bernier ,  k tóry  b y ł  g ł o w ą  x ż y  
po m ięd zy  royali stami  zosta ł  z łap any m i 
z kommifsarzem Pranger szuanow rostrzyla­
ny .

Jeszcze za w s ze  w y s z u k u ią  z n a y w i ę k .  
sza pilnością młodz ież p i er ws zey  rekwizy-  
c y i ; iuż o 5 godzinie zrana  w y c i ą g a i ą  ich 
żołnierze  z  łóżek.  N a w e t  i na urząd  ich 
n i e z w a ż a i ą ,  dopiero p o t y m ,  ieżeli  są  a k ­
tualnie na*urzędach ka że  ich dy re kt or y at  
uwalniać .

Jenerał  Hoche  stara się coraz to bar- 
dz iey,  i dos yć  mu się. udaie przez  ścisła 
sprawiedl iwość  rozgrzane u m y s ły  uspoko*- 
ic. W  Angers oddali ł  lenerała L e b e t ,  za- 
to że się za w s ze  upiiał  W  Nantes i w  
Rennes z ł o ż y ł  wielu wciśnionych na urzę 
d y  age nt ów  C a rn e r a  ; k luby  k a z a ł  p o z a ­
m y k a ć ,  a Nau i Osolidan członki  k r w a w e ­
go t rybunału Nantskiego z miasta w y p r o ­
wad zić .

U st a w a  względem noszenia kokard  , 
daie tu dc rozmaytego  ukarania po w o d  ; 
to do os ob is t e j  ka ry ,  to do w y p r o w a d z e ­
nia z  miasta : a lbo nieiest u drugich dobrze 
z a p i ę t ą , a lbo też drud?y  mieli  to n ieszczę­
ście zgubić ię na u licy  & c .  T u t e y s z e  p i s ­
ma  przytacza ią  z tey o k a z y i  iednę anek- 
dotkę.  Jeszcze pod d a w n y m  rządem w y ­
szedł  r o z k a z , żeby  się nikt  w  w i ec zó r  nie- 
p o k a z y w a ł  na  u licy  bez l a t a r n i ; p e w n y  
Nor dm a ńc zy k  stosuiąc się do u s t a w y  kupi ł



sobie latarnię, ale lw ic y  w nią m ewstawił/
patrzy manu g o ,  i wnet  w y s z e d ł  r o z k a z ,  
ż e b y  nietylko latarnią m i e ć ,  ale i l w i c ę  w  
piey.  Wspomniony  N o t d m a ń c z y k ,  w s ta w i ł  
zn o wu  św i tę  do latarni ,  ale iey nieząnalił .  
Musiano oakoniec  r ozk aza ć  , ż e b y  noszono 
latarnią zrozpaloną  lwicą .

D o  Belgii  wy sz ed ł  r o z k a z ,  iż od każ 
dego  m a i ą t k u , k tóry  100,000 l iwr:  prze­
chodzi  po 2 od sta od kapitału będa iesz- 
cz e  do przymuszoney pu życzki  zapłacone.

Pon ie wa ż  gąski wiele szkody  z a w s z e  
c z y n i ą ,  w y s z e d ł  więc rozkaz  od ciała pr a­
w o d a w c z e g o  , żeby  w s z y s c y  dziedzice i 
d z i e r ż a w c y  & c .  kaza li  co rocznie od 21 
m ar ca  na w s z y s t t i c h  drzewk ac h  gąski po 
obierać  i spal ić , pod karą  zapłacenia  od 
3 do 10 dniowego  wyrob ku.

N a  selsy r a d y  pięciuset d. i5,przys łs  ł dy-  
re kt or y at  względem mandatów poselstwo,  
w  ktoryui  mówi:  ”  W y g o t o w a n i e  manda­
t ó w ,  które d. 13 w  radzie pięciuset c z y t a ­
ne  b y ł o ,  należy do  o w y c h 'ś r z o d k o w ,  k t ó ­
re  ?a\vsze w kry ty cz n yc h  czasacli  dobro 
o y c z y z n y  za be zpi ecz y ły .  L e c z  potrzeba  
koniecznie ,  a by  mia ły  przymuszony  bieg;  
be z  t e g o ,  staną się narodowe dobra żyrem 
l ic hwiars twa.  Na  ó w  czas . k iedy  papie­
r o w y  pieniądz niema dos iaterzney  aloo 
n iepew ną hipotekę , w y m a g a ć  dla niego 
p r zym us zon eg o  biegu b y ł o b y  za pe w ne  d e ­
spot yzm em .  W  tym  pr zyp adk u b y ł y b y  
a f s y g n a t y ,  g d y b y ś m y  byl i  żądal i  p r zy m u ­
szonego dla nich biegu,  n. n leszcze mafsa 
i ch  została  do wartośc i  maiących  się przę­
d ąc  dobr  zmn.eyszoną- Ale  ąeby  zos ta­
w i ć  staranności  ła ko m st w a  ustanowienie 
war tośc i  m a n d a t ó w ,  które mogą by dź  na­
t yc hm ia st  na got ow e pieniądze zamienione 
z n a c z y ł o b y  zdrad zać  dobro i p i a w a  lu­
du.  AFsygnaly w y n o s z ą  ieszcze około 300 
c z ę ś c i ,  ich w yb i t ey  war tośc i ;  otoż skoro 
m an Ja ty  odbiorą przy mus zon y  bieg row- 
n o  zgo tow em i  pieniądzmi ,  potrzeba żeby  
n a y p i e r w e y  a ls ygn at y  w  c a ł e y  rzeczypo- 
spol itey po 100 z a  1 li w; za mandaty z a ­
mienione zosta ły .  Wart ość  a i s y g n a t ó w }

podniesie się tym sposobem'od^azu w e tr o -  
l e ; wszystk ie  wymienione a f s y g m t y  mu­
szą zaraz  bydź  sp a lone ,  aż do 3000 milio­
nów,  to iest tyle ile się zga dza  ze s tosu n­
kiem do sprzedania przeznaczonych  dobr.  
Snoro mandaty poyd  1 rowno zgo tow em i  
pieniądzmi , 1 stosunek miedzy  afsygna- 
tatni i mandatami  będzie dokładnie usta­
n o w i o n y ,  nieznaydzie l ichwiarstwo wie- 
c ey  po żyw ie nia  , a zatytn będzie Frań 
c y a  od większe# plagi  o s w o b o d z o n a ,  iak 
w s z y s c y  iey zewnętrzni  nieprzyjaciele.  
A le  potrzeba  żeby  b y ł y  iak na y os trz ey sze  
kary  na tych przepisane ,  k t o r z y b y  się p o ­
ważal i  niebrać man dat ów rowno z g o t o w e ­
mi pieniądzmi.  „  Na  to poselstwo zleciła 
rada kommilsy i  s k a r b o w e / ,  a by  iey nie- 
bawnie  zda ła  o tym rapport.  Co zaraz 
na tey satney sefsyi nastąpiło Ra d a  z a ­
mieniła się w  jeneralrty w y d z i a ł ,  k t óry  ie 
szcze w c z o r a y  7 godzin t rwał .  Po sekre­
tnym wy d zi a le  w y d a ł a  rada następ.uiacy 
dekret:

Będzie  za  2400 mi ll ionów gruntowych  
man da. ów  zrobionych.  T e  mandaty  maią 
mieć w ca łey  rzecz ypospol i tey  bieg g o t o ­
w y c h  p ieniędzy ,  i we  wszystkich publ icz­
nych i pry wa tnych  ka l lach  za g o t o w e  pie­
niądze  pr zy y m o w a ne .  Dalsze  icb u rzą dz e­
nie i ż e b y  ich nad wyraż oną  summę nieby­
ło w ię ce y  rob io ny ch ,  poźnisy nastąpi.  
W sz ys t k ie  na- odowe dobra , w y i ą w s z y  
lafsy  , które 300 morgow nieprzenoszą i 
na publ iczny użytek przeznaczone bud o­
w y ,  s łużą  im za hipotekę;  tak że w ł a śc i ­
ciele ich mogą sobie iakie im się będzie 
podoDało dobra za  nie kupić,  tylko  te m u ­
szą b y d ź  poprzedniczo Oiaxowane.  Z a  
te 2400 mi ll ionow m and at ów  maią by dź  
wszystk ie  a lsygnaty  po 30 z s 1 j iw .  z a ­
mień.one,  a •"eszta- za 600 mill ionów , ma 
by dź  w skarbie n ar od ow ym  w kałsie o 3.  
k luczach  z łożona.  W s z y s c y  właściciele 
a f s y g n a t o w , mogą  ich we 3 miesiącach z a  
m a n i a t y  zamienić;  w przeciągu tego c z a ­
su ,  będą miały bieg pieniędzy po 30 za 1 
l i w : ;  ale po upłynietiiu tego cz a s u ,  nic- 
mogą  t y lk o  za mandaty byd?  wymienione.  
Afsygnafcjy po 50 su i niższe będą ty lko  
miały zniżone do 10 części  ich w y r a ż a n e /



MWBtOi&i bieg p ieniędzy , - !  w  tey  wartośc i  
będą swego  czasu za  miedzianą monetę z a ­
mienione, Dopoki  mandaty nicbęda s p o ­
rządzone,  ma skarb na r od o w y  moc wy'dać 
tymcz asow o zaręczenia man dat ów ;  te z a ­
ręczenia będą miały bieg gotowych  pienię­
dzy ; ale żeby  miały  cechę p r a w d y ,  p o ­
trzeba aby ich ten,  co ich wydaie  indof- 
sował .  T a k  a fsygnaly  za  zamianę man­
d a t ó w ,  iakoli  też same m an da ty ,  które 
wn ida  za dobra narodowe , maia by dź  
pr ze kr y ś lo ne , spalone i pod żadnym p o ­
zorem niemogą bydź  nowe mandaty aa 
tę hipotekę robione.  U st aw a  , która 
złoto i srebro za kupiecki  t ow ar  iest de­
klarowane  , iakoli  też pierwsza  o manda­
tach cofa się nazad. Przymuszoney  p o ­
życz ce  nieczyni się ninieyszą ustawą żad- 
ney  przerwy.  Jakim sposobem przywieść  
do skutku ustawę  przeznaczaiącą  za 1000 
milli dobr dla obrońcow o y c z y z n y  , ma 
by dź  niezwłocznie przyniesiony rapport.

Na sefsyi d. 17 rady pięciuset powsta  
ł y  W i e l k i e  spory względem wolności  dru­
ku ; l ecznic  niet lecydowano.  Na  sefsyi 19 
przystąpi ła  dopiero rada  na wniosek Doul- 
ceta względem ograniczenia w o l n o ś ć  druku 
do porządku d n i o w e g o ,  i nakaza ła  zupe ł ­
nie zostawione  mieysee na mogące się p o ­
pełnić występki  przez wolność druku w 
u:.‘ tivvie kryminalney zapełnić.  W olność  dru­
ku  utrzymała  s i ę  wiec zpowszecł i  nym 
w s zy st k i ch  ukontentowaniem.

Z  W iednia d. 2. Kw ietnia.

Dnia wczó ray sz ego  w y i e c h a ł  A r c y  
Xżę  Karol  do armii nad Ken.

Z  Kopenchagi d. 19 M arca.
Pracuia tu z wiellSłm pośpiechem około 

Uzbroienia flótty , żeby  mogła  w y y ś ć  pier­
w s zy ch  dni przysz łego miesiakta na morze.  
Of f . c y  erowie do komtnendy )e_y iuż są w y ­
znaczeni ; m ówią  iż się nasza ilotta z-.ączy
2  S z w e d z k a .*

Z  G en ui d  10. M arca.
M ó w i ą  za pewną rzecz , ii admira ł  

Kichery potraf i ł  się z* K ad yx  pomimo pil­
n o w a n ia  Angie lskie/ flotty w / m k n ą ć ,  i ze

p r z y b y ł  do Tulonu w 6 okrętow.  D o d a i ą  
opto cz  te go ,  iż w y s z ł a  Francuzka  fiotta w  
13 okrętow z T u l o n u ,  i że ma ńaieć zamiar  
wysa dz ić  w o y sk o  na w y s p ę  Sardyni i  , 
gdzie rozruchy  do n a y w y żs źe g o  s topnia 
doszły .

Z M ed jo la n u  d. 14. M arca.

Armia  Au stryacka  będzie pod jenera- 
łem baronem Beaulieu 50,000 mccną.  A r ­
mia P ie troncka  rachuiąc w  10 i po s i ł ko w e 
w o y s k a  Austryackie nay m m ey  d o y d z i e d o
40,000 ludzi ; z Neapolu spodziewaią  się 
ieszcze to , 121 ludzi w posiłku.

Partykularne  listy donoszą z Sardyni i  
smutne n o w i n y ;  nieukontentowanie i roz- 
rtichy  dos z ły  do n a y w y ż s z e g o  stopnia;  ca ­
ła  w y s p a  iest w  insurrekcyi  ; Wice króla 
aresztowano ; mieszkańcy  się chcą udać 
pod pr ote kc yą  F ra n c u zó w .

Z  H agi d. 26 M arca.

W c z o r a y  z p r zy c z y n y  wy m as ze ro w a -  
nia iedney części naszego garnizonu do 
Rotterdamu,  Briel  i Maas land,  by l iśmy tu 
trochę w  t r w o d z e ;  lecz ten marsz niebył  
tylko  z ostrożności  n a k a z a n y ,  po ni ew aż  
się na uys'ciu M o z y ,  p o ka z a ły  d w a  kutry- 
Angie lsk ie ,  które przedwczoretn wieczór 
rzuci ły  ki lka kul ognistych na nasze brzfe- 
gi i posz ły  potym daley na morze.  N i e ­
którzy  ła two wier ni  zapewnial i  i u ż ,  tż A n ­
gl icy do p r a w d y  w y l ą d o w a l i  do Briel.  P o ­
nieważ  nasze brzegi  naylepiey  są osadz o­
ne ,  więc  s p od zi ew am y  s i ę , iż w y s z ł y z t ą d  
garni ton , nie zadługo powroc i .

Francuzki  jenerał  C o m p e r e ,  k tór y  
kommendero  wał  stoiące tu Francuzkie w ó y  
s k a .  poydz ie  do armii Reń ski ey ,  a miey- 
*ce iego zastąpi jenerał A e w b e l l ,  syn cz łon­
ka  dy rek tór yat u , który tu przed ki lka 
dniam. pr zyb ył .  Jenerał  BeurnonyillfcjSpo- 
dz i ewa ny  tu na obięcie kommeudy.

Z powo du wybierania  cz ło n k ó w  do 
w y d z i a łu  zagranicznych mterefsów , a  
nayb ard z iey  względem ich l i c z b y ,  iaKo 
też  z po wo du w y z n a c z o n e y  kommifsyi  do 
u łożenia konstytucy i , po w s ta ły  wzgrnma- 
dzeniu wielkie jspory- W c z o . a y  w y  br&-



no iuż nakoniec cz łonki  u c  w y d z i a ł u  za< dnym razem w v b i er ą  także  d w o cn  niez-

tranicznycb iutere fsów,  Dinbrakuie iuż t^l- miennych sekretarzy zgromadzenia naro- 
o ministra który  pod imieniem sekretarza,  d o w e g o . _  M o d l i t w a ,  którą z a w s ze  p rzy  

będz ie  o d b y w a ł  swoie  po wi nn oś  i ;  ten otwarciu zgromadzenia  czyta ią  została o d ­
m a  by dz  w prz ysz łym tygodniu  o b r a n y ,  mienioną,  i brzmi teraz tak.* “ Wszech-  
a b y  w y d z i a ł  roz po c zą ł  c'. i . kwietnia swoie  mocny  Boże  ! T w a  m ą d r o ś c i  mi ło ść ,  nie- 
ob ow iąz ki .  Publiczna opinia przeznacza  chay  nam będzie przewodnikiem do wy- 
n a i e c  urząd o b y w a te l a  Q u a r le s ,  ostatnie pełnienia naszych  o b ow i ąz kó w  [dla dobra  
go sekretarza jeneralnych s t a n j w  Z a  ie- o y c z y z n y ,  i ocalenia b l i żd iego .4,

' L) G JN I £  S r i "  N I A ~  ~
Uwiadumiaią sie wszelacy K .ed y to ro w ie , i inni iakieżk rlwiek Prawa i pretensye do Dworku i 

Ogrodu zdawna Pernu szewskie potym Radziwiłowskie rzeczonego, tudzież do Gruntu czyli Juryz-  
dykcyi W e s o ła  zwaney na Przedmieściu Krakowskim w  W yd zia le  2. Miasta Krakow a sytuowanych , 
maiący, iub miec wnosząey sobie Interefsanci, iż na lu w o d ztw o  J .W . M ichała Radziszewskiego CLo- 
rąż :g > Starodubowskiego Orderów Polskich K a w a lera ,  teraźniejszego pomienionych gruntu, Dworku 
i  Ogrodu Dziedzica P o w o da, do sadu Ordynaryynego W oylowsko - ła w n icze g o  Krakows kiego na 

dzień 20 Miesiąca Kwietnia Roku bieżącego 1790, po trzeci raz przypozwanem'. zostali,  a to koń­
cem okazania i dowodzenia takowychże Praw i pretensyi swoich pod rygorem upadkn i- odsadzen.a, 
któremu w  przypadku dalszego niestawienia się nieochybnie podlegać będą.

Podai- się każdemu do wiadomości, iż dnia lgo maia roku bieżącego będzie robienie mio­
du i palenie gorzałki z prawem szynkowania w Krzienicach i należących do dobr kameralnych Kozie- 
nickich wsiach, wraz z młynami o godzinie ętey z rana w Ekonom.i Kozienickiey przez publiczna licy- 
tacyą na rok ieden , co ie s to d ig o  lipca roku 1796 aż do ostatniego czerwca roku 1797 w arędę puszczone.

Licytacya zacznie sie od ninieyszego pielium: Pierwsze w yw ołanie, to iest w uiitscie K o ­
zienicach odtrąciwszy mieyską iuryjdykcyą będzie . . . .  2000 Zło; Ryns: - graye:

W e  wsiach S tanis ław o w ice , Augu-towie 1 Nowinach - 375 -
Hollendry , C u dow ie , Przewóz i W ym ysłowice  - - - - 375 -
D o m b r o w e k ............................................................. - ' - 125 -
Świerże i Biilany - - - • - - - - - - 112 - - - - 3 0
Jedlin ia, Jaroszka z młynem- 500 • -
Zagozdon z młynem - - -  - -  - -  - -  430 - - ■

* Jastrzębie i K o z ł o w ..........................................................................  250 -
Szyshi z młynem - 130 - (
Mąkośc' - - - - - - - - - - -  - 62 j  - - - - 3.0
W r ó b l e ,  W a rg o cin ,  z przewozem - - - 337 - - - - 30
Propinacya w Kościółku,. Opatkowicach i Starey wsi wraz z m łynami- 2000 . . . .

Summa - 6737 - - - - 30
Przeto każdy życzący sobie licytować czwartą c z ę ś ć  zwyż wyrażoney summy przed 

licytacyą iako Vadium złożyć obowiązany będzie , która summa każdemu po licytacyi , prócz naywię- 
cey daiącemu , ktoren iako arendarz obowiązany będzie w golowiźnie lub gruntową kaucyą na całoro­
czną summę w ćciu tygodniach po licytacyi z ło ż y ć ,  na powrot uddaua będzie.

‘ O  innych warunkach arędy może się każdy życzący sobie iey w Cefs Kroi: generalno kra- 
icw ; n  kommirsoryacie w  Lublinie lub ekonomii w Kozienicach zainformowac.

Gdy przy odebraniu K iako w a zastał J. C. K . Mci cywilny Kommifsoryat na tamteyszym
celnym sk ładzie ,  dwie skrzynki: iedna pod znakiem L  C D  A  Nro: 3 ,  a druga iod Nro. 10, i ieder.
_ -  '  _ _ _  1 1  T l i  _ n  ł  n  ,  n  r  ' ‘  . T ł / -  n  I r t n p f l  a l o  — J  r 11_

^  i. Jr ^ tż  j s  — 1 - , ,  -
w łócznie  z g ła s z a ł;  gdyż w przeciwnym rdzie, ieieli się po upłymonym terminie, nikt o rzeczone to- 
yr& v nieodezwie, Kommilsoryat J, C. A3 McL będzie więc przymuszony postąpić sobie z niemi, yj ;c 
n a  sama sprawiedliwość f-zepisuie. W ydan e  z J. C. K .M c i  Cywilnego K o n w fs y o ra tu .  W  Lublinie 
d- 99. Lutego 1796. roku.

Jozef Styczyński wzrostem cienki, w ysoki,  nosa przydłuższego, w  krotce po swym  2 iyd o stw a  
nawróceniu w ziąwszy ślub z [Kunegundą Szymańską w  Sandomierzu , a mało co znią m ieszkaw szy, 
b y ł  niegdyś w  woysku J. C. K .M . potym chorowity p okazał się* w  Sandomierzu , zkąd  więcey iak od  
roku prawie zn ikn ą ł ,  i dotąd o nim wiedzieć nie można. N a miłość bliźniego uprasza tedv osierocona , 
Łtoby w ie tfc ia ł, czy  iy ie  i gdzie si£ o b ra ca , aby znać dac ra czy ł do Konsystorza Sandom ierskiego.


